
Pobyt min. H. Minca
w Pradze

PRAGA. W poniedziałek, dnia 30
czerwca br. w godzinach popołudnio­
wych przebywający w Pradze min.
Przemysłu i Handlu R. P. Hilary Minc

złożył w towarzystwie ambasadora R.
P. w Pradze Stefana Wierbłowskiego
wizytę premietowi rządu czechosło­
wackiego Gottwaldowi. Tego samego
dnia złożył min. Hilary Minc w towa.

rzystwie ambasadora Wierbłowskiego
wizytę ministrowi handlu zagranicz­
nego Czechosłowacji — docentowi dr

Ripce.
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3 mocarstwa przesyłają
swe plany

w sprawie pomocy dla Europy
PARYŻ (OPW). Prasa francuska omawia szeroko obrady mini­

strów spraw zagranicznych 3 państw, podkreślając, że już tdraz,
minio zasadniczej tajności obrad, którą zresztą pierwszy naruszy!
półoficjalny dziennik francuski „Le Monde“ — można sprecyzować
stanowiska 3 państw w sprawie pomocy gospodarczej dla Europy.

Dzienniki przypuszczają, że |

najbardziej ze wszystkich będzie |

nalegał na przyspieszeń.e obrad
min. Bidault, który przedstaw, a

plan francuski proponujący utwo­
rzenie 6 komisji do zbadania
spraw Europy. Kom sje te zająć
miałaby s ę sprawami rolni ctwa,
energii, transportu, stali, surow’
ców i zagadnieniem równowagi
bilansów płatniczych. Komisje,
każda w swej dz.edzinie opraco­
wałyby potrzeby poszczególnych
państw europejskich. Raporty te
zsumowane byłyby przez główną
komisję, której rzeczą byłoby
przedstawientie ogólnej sytuacji
gospodarczej każdego kraju. We­
dług planu francuskiego, jedynie
Hiszpania frankistowska nie miała­
by prawa do korzystania z ewen"

tualnej pomocy.

Delegacja francuska uważa, że

konferencja paryska powinna o-

pracować w rezultacie swych o-

brad plan kampanii tak szybko,
by mógł on być przedstawiony
europejskiej komisji gospodarczej
w dniu rozpoczęcia jej obrad w

Genewie, tj. 5 lipca br.
Zdaniem delegacji radzieckiej

natomiast, w badaniu potrzeb kra­
jów europejskich powinni: uczę"
stoiczyć nie tylko (jak chce dele-

„Winny
zdrady
stanu.

NOWY JORK (PAP). Z Bostonu do­
noszą, że niejakj Douglas Chandley,
58-letni dziennikarz z Baltimore, zo­
stał uznany przez sąd za winnego
zdrady stanu. Był on oskarżonym to,
że pod fałszywym nazwiskiem wy­
stępował podczas wojny jako autor

propagandowych audycji niemieckich,
•przeznaczonych dla USA. Kara wy­
mierzona będzie w późniejszym ter­
minie. Grozj mu jako maksimum ka­
ra śmierci, 5 lat więzienia i grzywna
v. wysokości 10 tys. dolarów.

UNREA zakończyła
swą działalność
funkcje
jej objęła IRO

LONDYN (PAP). W dniu 30 czerw­
ca UNRRA zakończyła działalność w

dziedzinie opieki nad uchodźcami i

deportowanymi w Europie, przekazu­
jąc swe funkcje międzynarodowej
organizacji do spraw uchodźców Na­
rodów Zjednoczonych (IRO). W stre­
fie brytyjskiej w Niemczech urzędni­
cy komisji kontrolnej jako przedsta­
wiciele IRO przejęli opiekę nad 200

tysiącami uchodźców. We Włoszech
IRO objęła bezpośrednią opiekę nad
32.000 uchodźców Zadaniem IRO jest
przede wszystkim repatriacja uchodź­
ców do ojczyzny lub osiedlenie ich w

fnnych krajach.

gacja francuska) przedstawiciele
3 wielkich mocarstw ale przede
wszystkim przedstawiciele tych
krajów, które przeszły okupację
niem ecką i przyczyniły s'ę do

zwycięstwa nad hitleryzmem.
Konferencja paryska — zda­

niem delegacji radzieckiej — n:e

powinna zajmować się sporządza­
niem ogólnego planu ekonom a-

nego wszystkich państw europej­
skich, lecz powinna zbadać po­
trzeby gospodarcze poszczegól­
nych państw Europy na podsta­
wie żądań, wysuniętych przez te

państwa.
Zdaniem delegacji radzieckiej,

główne zadanie konferencji pary­
skiej polega na tym, by zorgani­
zować współpracę państw euro­
pejskich przy ustaleniu zgłoszeń
na potrzebną pomoc gospodarczą
od Ameryki oraz, by wyjaśnić
kwestie otrzymania takiej porno"
cy ze strony Stanów Zjednoczo­
nych.

Sennora Peron

zwiedza Europę

czarując wszystkich
swym wdziękiem i toaletami

LONDYN. W związku z zamierzoną
wizytą pani Peron, żony prezydenta
Argentyny, w Wielkiej Brytanii, pi­
sma brytyjskie zamieszczają — wy­
powiedzi na ten temat.

Anglia jest krajem słynącym z go­
ścinności. Chętnie przyjmuje przy­
wódców innych narodów, ale pani
Peron uczyniłaby lepiej, gdyby do

Anglii nie przyjeżdżała. Nie będzie
ona mile widziana przez brytyjski
świat pracy.

Przyczyny tego są poważne. Pani
Peron jest czymś więcej niż żoną
prezydenta, który winien stać poriad
partiamj politycznymi. Ona sama jest
ruchliwym politykiem j godnym part-

W kilku zdaniach
Nowa próba zwiększę-

n i a swej osobistej popularności ze

strony prezydenta Trumana było wy­
stąpienie na zebraniu klubu „popie­
rania postępu kolorowych", gdzie za.

apelował o lepsze traktowanie Mu­
rzynów.

Tsaldaris, grecki mi­
nister spraw zagranicznych, odle­
ciał w niedzielę do Nowego Jorku,
celem wzięcia udziału w posiedzeniu
Rady Bezpieczeństwa. Rozpatrzona
ma być sprawa incydnetów granicz­
nych w północnej Grecji.

4-motorowy samolot

„Ameryka", typu Constellation, na­
leżący do „Panamerykańskich Linii
Lotniczych", wylądował w poniedzia­
łek na lotnisku San Francisco po od­
byciu lotu dokoła świata. Podróż bę­
dzie ukończona gdy samolot powróci
do Nowego Jorku, po przebyciu
przeszło 30 tysięcy kilometrów.

Plan brytyjski jest najbardziej
ogólnikowy. Delegacja brytyjska
również proponuje utworzenie

„centralnego ■komitetu gospodar­
czego" z podkomitetami, rolni­
czym, węglowym, stalowym i e"

■nergetycznym itd. Podkomitety
zajęłyby się zestawień*1'em bilansu

potrzeb Europy w każdym posz­
czególnym dziale oraz ustaleniem
możliwości produkcyjnych kra­
jów europejskich. Def cyt w każ­
dym poszczególnym wypadku
byłby wskaźnikiem, jaka pomoc
amerykańska jest Europie po"
trzebna.

nerem męża, który dzięki faszystow­
skim metodom stał się dyktatorem
Argentyny.

Inne pismo pisze:
„Pierwszym etapem wizyty seinuc-

ry w Europie była Hiszpania, gdzie
Franco, zacięty wróg demokracji i
mas robotniczych zgotował jej serde­
czne przyjęcie. Jak donoszą pisma,
sennora Peron przy każdej sposobno­
ści obdarzała wszystkich pozdrowie­
niem faszystowskim, co mogło ozna­
czać tylko jej uznanie dla dzieła
Franco w Hiszpanii.

Nie ma w tym nic dziwnego. Ona
wraz ze swym mężem są władcami

kraju, który był podczas wojny naj­
większym centrum faszystowskich i
hitlerowskich intryg na półkuli za­
chodniej. Po wojnie Argentyna stała
się azylem dla hitlerowców. Oblicza
się, że znajduje się tam 90.000 Niem­
ców, czynnych członków partii hitle­
rowskiej. Niemieckie firmy, działają­
ce w Argentynie, posiadają jak po-
daje „New York Herald Tribune" —

majątki wartości 500 milionów dola­
rów. Znikoma tylko część niemieckie­
go mienia została skonfiskowana, ale
i z tego nie widziały zniszczone kraje
Europy ani grosza.

Peron rządzi swym krajem w spo­
sób wybitnie faszystowski, dławi
wszystkie swobody konstytucyjne,
wprowadził kontrolą prasy, areszty
przywódców robotniczych są na po­
rządku dziennym.

...Sennora Peron czaruje wszystkich
swym wdziękiem j toaletami, ale zro­
bi ona lepiej nie zwiedzając reszty
Europy. Winna ograniczyć się do Hi­
szpanii, kraju, w którym rządzi przy­
jaciel jej męża. Ludzie pracy, ludzie,
którzy walczyli z hitleryzmem, nie

pragną jej wizyty w Anglii."

Plan brytyjski: nie wyklucza u-

działu przedstawicieli Nienrec i
H szpan ii w komitecie centralnym
i w podkomitetach.

Manewr
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NOWY JORK. Osławiony amery­
kański Ku Klux-Klań; który zyskał
rozgłos w latach dwudziestych z po­
wodu prześladowań murzynów i lyn­
chów, wniósł podanie do Sądu Naj­
wyższego, prosząc o zgodę na rozwią­
zanie. Sąd wyraził zgodę.

Co najmniej 6 nowych
osiedli mają założyć Żydzi w Pa­
lestynie. Kilka z nich powstanie w

Emek, na południe od wzgórz galilej­
skich.

Przedstawiciele ludu francuskiego
o sytuacji we Francji

XI Kongres Komunistycznej Partii Francji obradował w czasie bardzo
ciężkim dla Francji. Ostry kryzys parlamentarny, antyludowa polityka rzą­
du, strajki — dowód protestu mas robotniczych przeciw próbie zwalenia
wszystkich ciężarów na ich barki, przec.w próbie zaprzęgnięcia ich w ry­
dwan interesów amerykańskiego imperializmu, brak jedności robotniczej,
widmo dyktatury faszystowskiej — oto obraz okresu, w jakim znajduje się
obecnie Francja. Toteż głos karnej, patriotycznej, doskonale zorganizowa­
nej partii komunistycznej był sygnałem, że proletariat francuski nie ugnie
karku, że będzie walczył o swoje prawa, — więcej — o los Francji.

Referaty Thoreza i Duclosa, przywódców największej partii, najmoc­
niej z ludem związanej i za przyszłość ludu francuskiego walczącej uka-

zały, w czym leżą przyczyny obecnej słabości Francji, jakie są możliwo­
ści nawrócenia z błędnej drogi, jakie są nadzieje na przyszłość. Thorez
wskazał na to, że masom pracującym odebrał rząd wszystkie ich zdobycze
z okresu, kiedy komuniści byli w rządzie. Dlaczego tak się dzieje? Są
dwie przyczyny tego stanu rzeczy: 1) dojście do władzy reakcji, 2) rozbi­
cie przez rewizjonistów socjalistycznych jedności klasy robotniczej. Obie
te przyczyny są z sobą najściślej zw ązane. Jeżeli Francja chce wyjść
z impasu — mówił Thorez (a przez usta jego przemawiał lud francuski) —

trzeba usunąć siły reakcyjne, trzeba utworzyć rząd jedności republikań­
skiej, reprezentujący interesy robotników, chłopów, drobnych wytwórców —

słowem iirreresy tych wszystkich, którzy żyją z pracy własnych rąk. Gdy
rząd taki dojdzie do władzy będz e to gwarancją zarówno uwzględnienia
słusznych żądań robotniczych i przerzucenia ciężarów odbudowy kraju

* na pasożytujących dotychczas nierobów — jak i — na arenie międzyna­
rodowej gwarancją uniezależnienia Francji od wszelkich obcych wpływów.
„Gdyby n e partia komunistyczna — zaznaczył Duclos — Francja stałaby
się już dawno krajem kolonialnym". Do tego nie dopuścił i nie dopuści
proletariat francuski.

Obserwowaliśmy pilnie przebieg Kongresu. Wyciągnęliśmy raz jeszcze
naukę z sytuacji we Francji i z haseł, na kongresie głoszonych: tylko jed­
ność klasy robotniczej może zapobiec chaosowi wewnętrznemu w kraju;
tylko niezależna, demokratyczna polityka, w imię ludu, w imię jego inte­
resów, prowadzona, zapewni krajowi spokój i warunki do osiągn ęcia do-
brobvru.

Tę prawdę znają i dlatego popierają ją masy ludowe Polski.

„ Czarni maguis’
organizowali ,antykomunistyczny44

marsz na Paryż
PARYŻ (OPW) Szeroko rozgałęzio­

na organizację faszystowską którą
kniuła spisek przeciwko republice,
wykryła parę dni temu policja fran.
cuska.

Na czele tei organizacji stał zwo­
lennik marszałka Petaina, a w skład
iei wchodzi! monarchiści, byli zwo­
lennicy Vidhy j kollaboracjoniści,
którzy nadali sobie nazwę .czarnych
maąuis".

W c >s e rewizji przeprowadzonej
w domu podejrzanego de Vulpiana w

La.mbalłe. znaleziono masę kompromi­
tujących organizację dokumentów,
które pozwoliły odtworzyć cały plan
spiskowców, nazwany przez nich „nie-
biesktn planem". Plan ten opraco­
wany był drobiazgowo, i dowodził

absolutnej pewności siebie spiskow­
ców, którzy przygotowali nawet li­
stę członków rządu, który zamierza­
li no obaleniu obecnego — utwo­
rzyć.

Powstanie było wyznaczone na li­
piec. Uzbrojone drużyny spiskowców,

Brytyjski
ambasador
w Kairze
zna tajemnice ucieczki

Muftiego Jerozolimy
KAIR (Telepress). Wiadomo jest

że Wielki Mufti Jerozolimy, Hadża
Amin el Hussein-, żył w Berlinie

podczas wojny, współpracował z Hi­
tlerem i Himierem, oraz popierał ich

doktryny politycznego kanibal zmnu i

eksterminacji rasowej.
Ta przyjaźń nie kosztowała Mufti'-

ego utraty wpływów. Od chwili za­
kończenia woiny wódł on przyjem­
ny tryb życia. W niewyjaśniony do­
tychczas snosób. uciekł z Paryża do
Kairu, gdzie znalazł schronienie w

pałacu króla Eg pta. Brytyjski arnba.
sador w Kairze 6pewnością zna ta­
jemnice tei ucieczki.

Skoro Mufti poczuł się. bezpieczny

miały rozpocząć walkę od opanowa-
n a wszystkich urzędów telefonicz­
nych i telegraficznych w całym kra­
ju. 2 kolumny faszystów miały ru­
szyć na Paryż, jedna z Bretanii, dru­
ga zaś z francuskiej strefy okupa­
cyjnej. Jako pierwszy cel po zajęciu
Paryża, wyznaczyli on’ uwolnienie

uwięzionych kollaboracionistów, za­
jąć qłówne gmachy państwowe w mie­
ście. obalić rząd i ogłosić dyrekto-
r at. Spiskowcy zamierzali użyć w

walkach czołgów i aut pancernych.
Spiskowcy przygotowali sobie na­

wet ulotki, które miały bv przed za­
skoczoną ludnością wytłumaczyć ich

„antykomunistyczny" marsz na Pa­
ryż.

PoTcia dokonała szeregu areszto­
wań wśród przywódców spisku, zwla.
szcza w Rennes i Vannes. gdzie mie­
ściła się centrala spisku. Spodziewa­
ne są dalsze aresztowania. Dotych­
czas podano nazw ska 3 głównych, a-

resztowanych już, przywódców spi­
sku. Są nimi: gen. Guillaudot, insp.
żandarmerii podlegającej min ster-
atwu woiny jedynej siły policyjne)
na prowincji Loustone Lacau, zwią­
zany przed wojna z ruchem Kagoula-
row i de Vulpuh. właściciel domu
w Lamballe. gdzie mieściła 6ię cen­
trala spisku.

w Kairze, Liga Arabska postawiła qo
na czele organizacji, zwanei Najwyż­
szym Komitetem Arabskim. Ten to
właśnie Komitet został dopuszczony
na bieżące sesje ONZ, w charakterze

przedstawić ela interesów arabskich
w kwestii palestyńskiej. Hadżi Amin
el-Husseini nie przebywa sam w Lakę
Success, ale ma tam swoich ludzi,
którzy wykonują ieqo rozkazy, inspi­
rowane przez Brytyjczyków.

Tak wiec Narody Zjednoczone któ­
rych zadaniem było pokonanie Hitle­
ra i iego współpracowników obecnie
wysłuchują zeznań, gróźb ■nalegań
iedneoo z ważniejszych przyjaciół
oaństw osi.
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Moralność i sumienie oto dwa poję­
ta. którym bezwzględną walkę wy­

wiedział swego czasu Hitler. Zda-
,em jego „prawdziwa Niemka" wiii-
a była obdarzać swymi wdziękami

każdego, kto może przyczynić się do
pomnożenia „rasy panów". Hitleryzm
pochwala! w kobiecie niemieckiej
wszystkie namiętności zdeprawowa­
ne, zdemoralizowane. Wyzwolone
spod władzy sumienia dziewczęta z

BDM stały się w czasie wojny albo
nierządnicami pułkowymi, albo

krwiożerczymi strażniczkami obozów.

Klęska hitleryzmu i okupacja Nie­
miec przez aliantów w niczym flie
zmieniła sytuacji. Niemki dzisiejsze
są jeszcze bardziej rozwydrzone niż
w latach wojny. Na ten stan wpłynę­
ły bez wątpienia panujące obecnie w

Niemczech warunki.

MĘŻOWIE ZA 20 LAT

Kilka cyfr zaczerpniętych ze staty­
styk niemieckich objaśniają to polo­
wanie na mężczyzn, jakie odbywa się
od Morza Północnego do Jeziora Ba-

deńskiego j od Odry do Renu. Ilość
kobiet jest w Niemczech dwukrotnie
większa od ilości mężczyzn. Po ostat­
niej wojnie zabrakło przeszło 7 milio
nów mężczyzn, z których zginęło 4

miliony, 1 milion stanowią kaleki, a

ponad 2 miliony jest w niewoli, obo­
zach i więzieniach. W dzisiejszych
Niemczech około 5 milionów kobiet
nie może nawet marzyć o wyjściu
za inąż. Mimo tak wielkiego „niedo­
boru" mężczyzn, milion Niemek cho­
rych jest wenerycznie, a prawie pół­
tora miliona —• to matki nieślubnych
dzieci. Ciężarne wdowy, dziewczęta i
samotne kobiety, to jedno z najbar­
dziej powszednich zjawisk dżisiej-

. szych -Niemiec.
Statystycy niemieccy obliczają, że

za 10 lat sytuacja jeszcze bardziej się
pogorszy. Jeżeli dziś stosunek wvraża
się 2:1, to za lat 10 na cztery ‘-obiety
będzie przypadał jeden mężczyzna w

tym samym wieku. Dopiero po upły­
wie 20 lat natura wyrówna tę różnicę.

W RAMIONACH AMERYKANÓW

Sytuację ratują do pewnego stopnia
Amerykanie. Kluby oficerskie 1 zaba­
wy żołnierzy armii amerykańskiej, są
cf-1 a każdej dziewczyny niemieckiej.
Wierzą one, że uda i<m się tam „zła­
pać" męża, a w najgorszym wypadku
„opiekuna" na kilka dni.

Miłość, pojęcie wyśmiane niegdyś
przez Hitlera, i dziś nie cieszy się
popularnością. Niemce potrzebne są
puszki konserw mięsnych, pomadki,
fatałaszki, sukieneczka. To mogą jej
dać Amerykanie.

Długo w nocy uczą się one słówek

angielskich aby nazajutrz zdoovć Fo­
bie G. I.

Inaczej zupełnie odnoszą się do
Niemek' synowie Alhionu. Brytyjczy­
cy widzą w każdej Niemce damę. Od­
noszą się oni do nich z szacunkiem

należnym Jady", prowadzą pod ra­
mię, są rycerscy jak mało kto. Nie­
mieckie dziewczęta nie cenią sobie

jednak Anglików. Brytyjczycy są
mniej hojni mniej weseli, rzadziej

"'nią się z Niemkami.
Francuzi to obiekt mało poszuki­

wany. Francuscy żołnierze mają mało

papierosów, kiełbasy j chleba.

POLOWANIE NA MĘŻCZYZN
W godzinach wieczornych ulicami

Berlina ciągną długie szeregi kobiet
i dziewcząt niemieckich. Począikowo

Prawo dla
WŁAŚCICIELKA EMERYTKA. Nie

znając akt sprawy nie możemy tez
udzielić Pani wyczerpującej odpowie­
dzi j dlatego bardzo radzimy Pani u-

darJe się do adwokata. Jako emeryt­
ka i osoba pozostająca w trudnej sy­
tuacji materialnej ma Pani pełne pra.
wo do bezpłatnej pomocy adwokac­
kiej. Może Pani także udać się do

prowadzonej w sądzie przy ul. Sta

rowiślnej 13 poradni prawnej funk­
cjonującej we wtorki, czwartki i so­
botyod10do12wsalinr22Dc
uzyskania prawa ubogich i otrzyma­
nia na tej zasadzie bezpłatnej pomocy
adwokackiej musi Pani postarać się
z właściwego Urzędu Obwodowego o

świadectwo niezamożności. Za termi­
nowe udzielenie porady w naszym
dziale nie bięrzemy żadnej odpowie­
dzialności, gdyż ukazywanie się dzia.
łu jest zależne od warunków techni­
cznych.

TERESA D. KRAKÓW. Jeżeli ma

Pani w swym posiadaniu testament

swej ciotki lub jego kopię winna Pa­
ni złożyć go w sądzie spadkowym
Jeżeli kopia zaginęła, a oryginał był
złożony u notariusza to musi się Pa
ni porozumieć z notariuszem. Nie roo.

ruch jest bezładny. Młode Niemki pa­
radują dumnie, rzucając raz po raz

zachęcające spojrzenia na przecho­
dzących obćókrajówcćiw. Jeżeli zda­
rza się, iż któraś spotka znajomego,
to zapoznaje z nim kilkanaście czę­
stokroć koleżanek, z którymi następ­
nie udaje się do jakiegoś kluou lub

restauracji.
Niemki są „solidarne" i nie skąpe.

Hitler nauczył je, że zazdrość to u-

czucie obce „narodowi pahów". Dzie­
lą więc dziewczęta między sobą
swych znajomych, bez skrępowania
przechodzą z rąk do rąk.

Ujęto sześciu zabójców
ś. p. generała Świerczewskiego

Koniec band UPA juz
We wczorajszym numerze na­

szego pisma podaliśmy szczegó­
ły walki z banderowcami w pow„
lubaczowskim. Dzisiaj . drukuje­
my materiały o wytępieniu band
UPA, nadesłane nam z War­

szawy.
W maju rb. wszczęta została na

wszystkich terenach, gdzie ujawniły
się bandy UPA jednoczesna akcja
na szerszą skalę, mająca na celu cał­
kowitą likwidację tych band i uwol­
nienie ludności od terroru faszystów
ukraińskich.

Akcja ta ze względu na zalesiony,
górzysty teren i rozproszkowanie

Zbfódniarże wojenni
skazani na śmierć

WARSZAWA. Sądy Okręgowe na

terenie Apelacji Gdańskiej rozpatrzy­
ły „w ostatnich .czasach szereg spraw
przeciwko zbrodniarzom faszystow­
sko-hitlerowskim i zdrajcom Narodu.

Przed Sądem Okręgowym w Gdyni
zapadły wyroki śmierci przeciwko
Antoninie Kotowicz, która oskarżyła
przed gestapo Polaka — Stefana Kru­
gera, iż obelżywie wyraził się o Hi­
tlerze, w wyniku czego Kruger został

przez Niemców stracony; przeciwko
Brunonowi Cierpikowskiemu, który
działał na szkodę robotników pol­
skich, zatrudnionych w warsztatach
Urzędu Morskiego, w szczególności
zaś oskarżył Zenona Łukaszewskiego
o antyniemieckie nastawienie, czym
spowodował aresztowanie Łukaszew­
skiego i śmierć w obozie koncentra­
cyjnym; przeciwko Karolowi. Lehrke,
który fałszywie oskarżył przed gesta­
po w Gdańsku Polaka Zygmunta Ja-
kusza o pobicie go, czym spowodował
aresztowanie a następnie śmierć wy­
żej wymienionego.

Sąd Okręgowy w Gdańsku skazał
na karę śmierci Alfonsa Pietruszew­
skiego, który jako kąp> obozowy w

Mauthausen, Eisenertz i Pegau brał
udział w masowych mordach, doko­
nywanych w tych obozach oraz znę­
cał się nad więźniami, bijąc ich i ka­
tując w wyjątkowo bestialski sposób.

żerny Pani udzielić informacji co się
działo z aktmj notarialnymi w miej­
scowościach, które były przez oku­
panta „.przyłączone" do Rzeszy, ale

radzimy Pani napisać do Izby Nota­
rialnej w Poznaniu i zapytać co się
stało z tym notariuszem i jego kan­
celarią, względnie czy i gdzie znajdu­
ją się obocnie złożone u niego przed
wojną dokumenty. Jeżeli dowie się
Pani, że oryginał testamentu zaginął,
a obie kopie uległy również zagubię,
niu czy też zniszczeniu, to we idzie w

grę dziedziczenie ustawowe. Obojętne
jest kto ze spadkobierców Dostaw:
wniosek o przeprowadzenie postępo­
wania spadkowego, ale jeżeli wszy­
scy spadkobiercy mają dziedziczyć w

częściach równych, to nie byłoby słu­
szne żeby jedna osoba miała przed­
siębrać starania i ponosić koszty za

wszystkich. Nie jest też słuszne i wła-
ściwe, że Pani znaną jej treść testa­
mentu swej ciotki utrzymuje w tajem­
nicy, nie chcąc „z ostrożności" wyja­
wić jej innym ewentualnym spadko­
biercom. Zarówno w interesie Pani,
;ak i w interesie innych spadkobier­
ców leży przecież wyjaśnienie tej
sprawy, a jeżeli Pani ma być spad-

Kto jest kochankiem — nie obcho­
dzi Niemki, wystarczy jej,, że jest nim.

mężczyzna. Ta rozwiązłość obyczajów
spotyka się z aprobatą starszych. Er­
na Br. — 18-letnia panna zajmująca
się „łowami" od dwóch lat, musi co-

dzień składać relacje swym rodzicom.

Starzy dopytują się nile o to jak i w

czyim towarzystwie ich córka spędzi­
ła noc, ale o to co przyniosła do
domu i czy uda się jej zatrzymać no-

wiczd.obytego amanta na dłuższy czas.

Ten sam charakter „polowania na

mężczyzn" mają zabawy taneczne, w

których biorą udział sami Niemcy.

band natrafiała na pewne trudności
techniczne. Niemniej już obecnie na­
leży stwierdzić, że w rezultacie tej
akcji stan bezpieczeństwa uległ za­
sadniczej poprawie.
ROZBITO SZEREG

WIĘKSZYCH BAND,

jak bandy: „Łastiwki", „Szuma",
„Hrynia", „Hrotnenki", „Burłata" i

„Kryłacza"; niedobitki zmuszono do

opuszczenia dotychczasowych schro­
nów i kryjówek.

Od początku akcji do dnia 21
czerwca br. w walkach i pościgach

Sąd Okręgowy w Szczecinie skazał
na karę śmierci Hansa Schródera, któ­
ry jako kierownik obozu pracy w

Szczecinie znęcał się nad osadzonymi
tam Polakami, bijąc ich, zmuszając do
pracy ponad siły oraz obrażając ich
uczucia narodowe.

Wyrokiem tegoż Sądu skazany zo­
stał na karę śmierci Czesław Stolar­
ski, Makowy obozu koncentracyjnego
w Ebensee (Austria), oskarżony o za­
bijanie więzionych w tym obozie o-

sób, w szczególności o topienie więź­
niów w beczkach z wodą.

Stani® prssś sąflea e-era&w
WARSZAWA. Na stacji kolejowej

Szymanów-, we wrześniu ub. roku
przytrzymano Józefa Rastonia, człon­
ka bandy działającej na terenie po­
wiatu sochaczewskiego.

Raeton owego dnia ładował z dwo­
ma dotąd nieugiętymi towarzyszami
toboły do pociągu. Objuczeni mężczy­
źni wydali się podejrzani kondukto­
rowi, który zaalarmował SOK. Po wy­
legitymowaniu, kiedy funkcjonariusz

kobierczynią całego majątku cio-tki,
to nikt z osób pretendujących no

spadku nie będzie przecież ponosił
kosztów w tym celu, by Pani odniosła

korzyść. Postępowanie spadkowe mu­
si się odbyć w miejscowości, w któ­
rej ciotka ostatnio mieszkała.

„NIECHĘTNY ŚWIADEK". Całą
sprawę traktuje Pan bardzo niepowa­
żnie; złożyć zeznania w sądzie i dać
świadectwo prawdzie j-eet obowiąz­
kiem, a nie czymś zależnym od fan­
tazji i dlatego sąd w razie niestawien­
nictwa świadka bez usprawiedliwio­
nej przyczyny może ukarać go grzy­
wną i zarządzić doprowadzenie go do
sądu przymusowo przez organy Mili­
cji Obywatelskiej. — Rozumiemy *O..
że nie chce Pan .nikorhu się narazić",
bo gdy zezna Pan na niekorzyść go­
spodarza to on będzie miał Pana w

sercu" a gdy na niekorzyść współ-
lokatora. to ten się będzie na Panu
mścił, jednak obowiązkiem świadka
jest mówić prawdę i nie zatajać
prawdy, toteż musi Pan i stawić się
na wezwanie sądu 1 złożyć przysięgę,
o ile strony będą jej od Pana żądały
i zeznać całą prawdę, nie ukrywając
niczego z tego co Pan wie o tej spra­
wie. Zaznaczamy przy tym, że zarów­
no za utajenie prawdy jak f za złoże­
nie fałszywych zeznań grożą surowe

kary.

Taniec poświęcony jest wzajemnej
obserwacji i wypatrywaniom, z któ­
rych obie strony chcą się dowiedzieć,
czy ma sens kontynuować znajomość
Mężczyzna z własnym mieszkaniem —

to szczyt marzeń mieszkańców Ber­
lina.

Nieliczni tylko Niemcy ubolewają
dziś nad straszną demoralizacją ko­
biet ich kraju. Ludzie ci nie mogą
jednak zaradzić złemu. Rozwydrzonej
Niemki, wychowanej w duchu hitle­
rowskim, nie da się łatwo okiełznać.

JAN KOLECKI

bliski
zostało zabitych 40S UP-owskich

bandytów, wśród nich przywódcy
band: Łastiwka, Zorawel, Szum, Wo-
łodin, Wilk i szereg pomniejszych.

Ujęto kilkuset UP-owców. Zostali
cni niezwłocznie przekazani do dys­
pozycji Wojskowych Sądów Rejono­
wych, które liczne sprawy rozpatrzy­
ły już w trybie doraźnym, skazując
szereg bandytów UP-owskich na karę
śmierci.

Między innymi ujęto sześciu ban­
dytów z bandy „Hrynia", którzy
BRALI BEZPOŚREDNI UDZIAŁ
W MORDERSTWIE DOKONANYM
na S. p. gen. Świerczewskim.
■Ponadto przeprowadzono areszto­
wania za współdziałanie z bandami
UPA.

W akcjach odebrano dużo broni i

amunicji.
Wykryto 1 zniszczono wiele bun­

krów i innych pomieszczeń, które
służyły bandytom jako kryjówki,
składy broni i żywności z zapasami
na dłuższy okres czasu oraz wykry­
to szpitale dobrze wyposażone w

środki lekarskie zagranicznego po­
chodzenia.

Ludność tych terenów odczuła już
bardzo wyraźnie zmianę stanu bez­
pieczeństwa i aktywnie współdziała­
ła z prowadzącymi akcję władzami.

W najbliższym okresie cały teren

będzie całkowicie oczyszczony z resz­
tek bandyckiego podziemia faszysto­
wskiego.

SOK-u kazał pokazać sobie zawartość
worków, bandyci zbiegli, zostawiając
swój łup. Sbrażnik-owi udało cię przy­
trzymać Rastonia, reszifa zbiegła.

W toku dochodzenia okazało się, że

są to rzeczy zrabowane Janowi Sitko­
wi ze wsi Sopotnie pow. sochaczew-
skiego.

Rastoń wypiera się udziału w napa­
dzie, twierdzi, że rola jego polegała
na przewiezieniu f pilnowaniu rzeczy
skradzionych. Głównymi sprawcami
mają być Czesław Fleck i jakiś inny
nieznany mu z nazwiska mężczyzna.

Napad był zorganizowany w ten

sposób, że bandyci podając się za fun­
kcjonariuszy U. B. weszli do domu
Siwka z bronią w ręku, sterroryzo­
wali całą rodzinę j zrabowali garde­
robę j wszelkie wartościowe rzeczy.
W sumie został Siwek poszkodowany
na pół miliona złotych.

Oskarżony stanie w tych dniach

przed 6ądem doraźnym.

BędziemYprodukowaćwPolsce
więcej obuwia skórzanego

OPOLE, (kor. wł.). W Zakładach

Przemysłu Skórzanego w miejscowo­
ści Odmęt na Śląsku Opolskim odbył
się ostatnio zjazd dyrektorów wszy­
stkich polskich Zjednoczeń Przemy­
słu Skórzanego. Przedmiotem obrad

były aktualne sprawy, związane z

produkcją wyrobów skórzanych, a w

szczególności obuwia skórzanego, Z

przedłożonych na zjeździe danych
wynika, że produkcja wyrobów skó­
rzanych wzrasta w Polsce coraz

bardziej. Do tej pory większość pro­
dukcji stanowiło wprawdzie obuwie
gumowo-tekstylne, obecnie jednak

GOŚCIE egipscy na wysta­
wie ZIEM ODZYSKANYCH. Wysta­
wę Ziem Odzyskanych zwiedzili ó-
statnio m.n. Pełnomocny Królestwa

Egiptu pan Hassan Mashar oraz towa­
rzyszący mu attache Poselstwa pan
Moustapha Ismal. Goście egipscy in­
teresowali się specjalnie naszym eks­
portem a zwłaszcza wagonami towa­
rowymi, szynami i wyrobami z bla­
chy.

*

MŁODZIEŻ CAŁEJ EUROPY ODBU­
DOWUJE WARSZAWĘ. Od pierwsze­
go lipca będą zjeżdżać do Warszawy
brygady młodzieży z różnych krajów
Europy. Rozpoczyna pracę przy od­
budowie Warszawy ekipa złożona ze

100 osób młodzieży juoosłowiańskiej,
po niej — młodzież bułgarska i cze­
ska. We wrześniu brygady: norwe­
ska, duńska, szwedzka, francuska i

szwajcarska. W związku z tym prze­
widywane są wspólne imprezy kultu­
ralne i zwiedzanie kraju.

*

W AUTACH - CHŁODNIACH ROZ­
WOZI SIĘ ŚWIEŻE RYBY, w Gdyni
Centrala Rybna otrzymała przez do­
stawy UNRRA — 22 samochody-chło-
dnie. Sązto olbrzymie wozy. Waga
poszczególnego wynosi 8 ton, a mie­
ści 11 ton ładunku. Jak na swój cię­
żar, są one b. szybkie bo dochodzą do
130 km na godzinę. W tych rucho­
mych chłodniach można rozwozić
świeże ryby po całej Polsce w rekor­
dowo szybkim czasie.

Dożywotnie więzienie
za sabotaż kolejowy

BYDGOSZCZ. Wojskowy Sąd Rejo­
nowy w Bydgoszczy rozpatrywał sprał
wę Mariana Hynczewskiego, oskarżo­
nego o dokonanie na dworcu kole­
jowym w Bydgoszczy kradzieży gu­
mowych wężów pneumatycznych,
czym spowodował unieruchomienie
na pewien czas kilku Dociągów. Hyn-
czewski został skazany na dożywotnie

więzienie i pozbawienie praw n.a zaw­
sze. Jako okoliczność obciążającą Sąd
przyjął sabotażowy charakter kra­
dzieży.

Obóz praey
dla spekularaia
LUBLIN. PAP. funkcjonariusze Ko­

misji Specjalnej opieczętowali piekar­
nię, należącą do Wacława Łukiewi-
cza. Przeprowadzona kontrola ujawni,
la brak koniecznych warunków sani­
tarnych przy rozprowadzaniu chleba
i bułek, które były wypiekane ze

stęchłej mąki. Stwierdzono również
zmagazynowanie około 10 tys. kg mąki
razowej, z pochodzenia której właści­
ciel nie umiał się wytłumaczyć oraz

około 200 kg mąki pszennej 50%-ej.
Nieuczciwemu piekarzowi grozi obóz
pracy.

®

Program letni
audycji Polskiego Radia

WARSZAWA (PAP). Począwszy od ponie­
działku, dnia 30 czerwca Polskie Radio nada­
wać będzie audycje wg zmienionego progra­
mu. Program letni zawierać będzie więcej mu­
zyki lekkiej oraz więcej lżejszych audycji
literackich.

Początek programu został niezmieniony.
Kolejność audycji porannych została ta sama

z tym, że od godz. 8.15 prowadzone są wy­
kłady dla nauczycieli. Przerwa w audycjach
od godz. 8 .30 do 11.57.

W odcinku popołudniowym, radiosłuchacze

usłyszą streszczenie wiadomości dziennika po­
rannego, muzykę oraz reportaż dźwiękowy p.
Łyt.: „Z mikrofonem po kraju*'.

Po przerwie od godz. 14.00—15.00 Polskie
Radio nadawać będzie audycje bez przerwy do

godz. 24 .00 . Dziennik popołudniowy będzie
nadawany bez zmian o godz. 16.00, natomiast

wieczorny przesunięty został na godz. 21 .00 .

Ilość koncertów muzyki poważnej została wy­
datnie zmniejszona, ustępując miejsca koncer­
tom rozrywkowym. Zamiast poważnych słu­
chowisk, nadawane będą wesołe audycje roz.

rywkowe w wykonaniu artystów Teatru Wyo­
braźni. Program zakończy muzyka, ostatnie
wiadomości i hymn. W soboty muzyka ta­
neczna do godz. 1 .00.

dzięki zwiększonym zapasom skór,
zwiększona zostanie produkcja obu­
wia skórzanego, które stanowić bę
dzie 55 proc, ogólnej produkcji. Je­
dnocześnie ceny na obuwie zostaną
wydatnie obniżone, tak aby dosto­
sowane były do możliwości zarob­
kowych całego polskiego świata
pracy. Należy przy tym zaznaczyć,
że zakłady przemysłowe w Odmęcie
(powiat strzelecki) są największą te­
go rodzaju fabryką wyrobów skórza­
nych w całej Polsce. — Zakłady są
wzrowo urządzone.



I Zespoły świetlicowe
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Jedną z najciekawszych imprez w

okresie „Dni Krakowa" był zlot ze­
społów świetlicowych okręgu kra­
kowskiego, urządzony przez Kurato­
rium. Organizatorzy słusznie wyszli z

założenia, że charakterowi zakrojone­
mu na wiellką skalę widowiska naj­
bardziej odpowiadać będzie rozległa
przestrzeń Miejskiego Stadionu. I
słusznie. Nasycone błękitem niebo,
złote słońce i zielony aksamit trawy,
stworzyły najpiękniejsze i najwła­
ściwsze tło.

Zjazd otworzył wojewoda dr Pasen-
kiewicz, a z ramienia kuratorium dr
Białas podziękował przybyłemu nau­
czycielstwu i młodzieży oraz złożył
życzenia dalszej, owocnej pracy.

Popis nazwać można jedną symfo­
nią piękna barwy i wdzięku. Przed

oczyma zachwyconych widzów prze­
sunęło się kilkadziesiąt zespołów pro.
dukujących swe tańce, obrzędy ludo­
we i, pieśni.

Z dużą sympatią publiczności spot­
kała się świetlica Zakładu Wycho­
wawczego w Pawllkowicach, która

wykonała kilka pieśni ludowych na

orkiestrę i chór. Zespół świetlicowy z

Bieżanowa odtańczył poloneza w stro.

j.ach krakowskich. Na specjalne wy­
różnienie zasługuje pierwsza para
wykonawców pełna gracji j zrozumie­
nia charakteru tego trudnego do wy­
konania tańca. Pokazała ona, że polo-

nez może być równie dostojnym tak
w kontuszu jak i w krakowskiej sier­
międze.

Poszczególne zespoły nie zadawa­
lają się tylko znanymi już tańcami
narodowymi; tworzą nowe odrębne
dla każdej poszczególnej dzielnicy.
Przykładem może być zespół świetli­
cowy K. M. „Wici" z Zaborowa z

swym oryginalnym „Zaborowskim" j
świetlica z Podegrodzia z „Krzyża­
kiem Podegrodzikim". Zespoły z No­
wego Targu i Ochotnicy wykonały
regionalne tańce góralskie z przy­
śpiewkami, w ich oryginalnej niesty-

lizowaneij formie. Młodzież „Wici" z.

Dankowictz koło Białej pięknie i z

wdziękiem odtańczyła mazura. Duże
słowa uznania należą się świetlicom
z Kobiernic za wykonanie insceniza­
cji „Wieczorny dzwon", oraz świetli­
cy z Ankowic 2a taniec marynarski.
Zaznaczyć przy tym należy, że oba
zespoły skomponowały je 6ame. Na
wyróżnienie zasługują również świe­
tlica z Bieżanowa za montaż „Do pra­
cy" i z Lublina za obrzęd „Wesele".
Wymienić również należy zespoły z

Waksmundu i Świątnik Górnych, któ­
re odśpiewały szereg pieśni ludo­
wych.

Popisy zakończone zostały wspól­
nymi recytacjami zespołowymi i chó­
rem „Hej ode wsi do miasta" 1 „Hej
koledzy" oraz wspaniałym krakowia­
kiem w wykonaniu stu par.

Dań.

Kradzież
materiałów

za 250.000 zŁ

Pocztowcy krakowscy świeca przykładem

Na „“Dni Krakowa

J

Zrujnowany barak
— piękną świetlicą

KRAKÓW (H). Duża, wspaniała
świetlica Zw. Żaw. Prac. Poczt, i Te­
lefon. stanowi słuszny powód dumy
Koła Miejscowego nr 5. Bije radość
z octu tych łudzi, którzy po godzi­
nach zajęć w Krakowskim Poczto­
wym Urzędzie Przewozowym zaofia­
rowali dobrowolnie pajrę tysięcy go­
dzin pracy nadobowiązkowych tak

długo, aż zrujnowany barak stojący

r.a terenie posesji Poczt., Urz. Ptzc-
woz. w Krakowie przy ul. Cystersów
21 przeobraził się w przyzwoity bu­
dynek. Znajdzie w nim pomieszczenie
prócz świetlicy, stołówka oraz współ-
dziełnia. Świetlica dzięki swemu u-

rządżeniu może służyć jako teatr, po­
siada dużą widownię, scenę i wgłę­
bienie ńa orkiestrę.

W uroczystości ‘'otwarcia świetlicy
uczestniczyli w pierwszym rzędzie z

ramienia Zarządu Miejskiego prezy­
dent Wolas, z ramienia Okręgu Poczt,
i Telegraf, dyr. Argasiński Tadeusz,
wicedyr. Działu Technicznego Szał-
kiewicz Władysław oraz wiceprezes
Okręgu Marszalski Władysław.

Jest to trzecia w kraju świetlica
tego typu. Inicjatywa krakowskich
pocztowców może świecić pfzykła.
dem innym okręgom.

Objazdowy teatr TUR-u bogatym
programem wypełnił część artystycz­
ną. Doskonała była końferensjerka
Mariana Wranowskiego.
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Sanitaijuszka szpitala
łazarza — złodziejką

KRAKÓW (BC). W sobotę, dnia
czerwca br. w godzinach obiadowych
dokonano kradzieży garderoby w szpi­
talu św. Łazarza. Dotychczasowe do­
chodzenia wykazały, że sprawcą po­
wyższej kradzieży jest jedna z sani­
tariuszek, zatrudniona w tymże szpi­
talu. Tu trzeba zaznaczyć, że doko­
nała ona kradzieży ńa szkodę swej
znajomej, korzystając, iż ta ostatnia
powierzyła jej opiekę nad rzeczami.

a

1

>

Z dawnego obwarowania miasta
ozostała jedynie brama Floriańska,
zy baszty i Barbakan. Budynek ten

łśt ciekawym zabytkiem budownic-
va warownego wieków średnich,
budowany w 1498 mimo tylu ata-

ów nieprzyjacielskich zachował się
swej pierwotnej postaci. W Hiśz-

inii i w bawarskim Rothenburgu
tajdują się podobne barbakany i

gdzie podobnego bastionu nie ma

t całym świecie. Kiedyś połączony
rł „szyją" z bramą Floriańską i oto-

tony fosą, przez którą prowadził
ost swódzony. Siedem gotyckich
leżyczek okala buetóWę; poniżej ■
ch biegnie galeria,, laopatrzona w

strzelńićę. Dolne otwory większe słu­
żyły dla armat przy obronie. Wjazd
do Barbakanu jest umieszczony z bo­
ku nie na oni bramy Floriańskiej by
utrudnić obrotność załogi nieprzyja­
cielskiej. Od strony zewnętrznej u-

mieszczono tablicę na cześć Orace-
wićża, który w okresie Konfedera­
cji Barskiej bronił miasto i z Barba­
kanu powalił dowódcę wojsk car­
skich, Panina, co uchroniło Kraków
od oblężenia. Barbakan jest miej­
scem przyjęć wybitnych osobistości
a w okresie „Dni Krakowa" inają tu

miejsce przedstawienia teatralne o

charakterze średniowiecznym.
Tekst ‘

rysunek 3. W. Śchó^j^

Komunikdiy
IX. BEETHOVENA NA WAWELU. Najcie­

kawszym ewenementem „Dni Krakowa" bę­
dzie wyko-nańde IX. Symfonii Beethovena na

Dziedzińcu Wawelskim przez zespół chóru
i orkiestry Państwowej Filharmonii, który
odbędzie się 4 1'ipca o godz. 19. Całość po­
prowadź] dyr, W. Bierdiajew. Bilety do na­
bycia w biurze Filharmonii oraz przy wejściu
na dziedziniec w dniu koncertu.

„TWARZ I MASKA*'. Dziś, o godz. 19.30,
na dużej sali Miejskiego Starego Teatru grana
jest świetna komedia włoska Ludwika Chia.

rellFego p. tyt.: „Twarz i maska". Udział

bicrą: Lidia Korwin, Ewa Stojowska, Krystyna
Brylińska, Zofia Weissówna, Michalina Dą­
browska, Roman Niewiarówi.cz, Włodzimierz

Macherski, Mieczysław Jabłoński, Bolesław
Loedi, Tadeusz Luberadzki, Bolesław Sarma­
to wśki i Bolesław Smela, Reżyseria Romana
Niewiarowicza, Dekoracje Józefa Kasaraba.

^widzialny
ęnńikarzy czeskich, na przy-

id, lub na prasową premierę „Igrce
gród walą", tyłowi mają jednak

swoją ambicję i nie pchają się do

kusy. ażeby kupić sobie bilet na ta­
kowe widowisko. Tylko zupełnie u-

padły pisarz, czy dziennikarz zdecy­
duje się, ażeby skalać swój portfel
zakupem biletu na jakiekolwiek tea­
tralne widowisko, szczególniej gdy
jest recenzentem teatralnym. Taki,
który się jeszcze silnie trzyma na no­
gach, napewno tego nie uczyni. A
więc, drodzy moi, ponieważ nieotrzy-
małam darmowego biletu na „Igrce"
ani na żadną inną imprezę „Dni Kra­
kowa" (za wyjątkiem „Pokazu Mód"
na krakowskim Stadionie), więc będę
w dalszym ciągu pisać o „Miastecz­
ku" Nawiasem mówiąc „Pokaz Mćd"
na wodzie udał się pod każdym
względem, dopisało słońce, aktorzy
kostiumy, nie dopisali tylko pisarze,
którzy dotychczas mimo darmowych
biletów nie wspomnieli w dzienni­
kach, ani słowem o tej trakcyjnej
imprezie. Publiczność dopisała rów­
nież i kogokolwiek ze znajomych
spotkało się rano na mieście, każdy
z nich mówił, że „idzie na basen".
To określenie jako zanadto szpitalne,
radziłabym ze względu na niemiłe

reminiscencje, zmienić, na „Idę na

Stadion"! — Ale póki miejsca na wą­
skich łamach „Echa", przejdźmy do
mojego ukochania, do miejsca gdzie
„pieniądze leżą na ulicy" i tylko tro­
chę sprytu a możnd zarobić „Kokosy
i dziewczynę". Otóż, dla tych którzy
na przyszły rok zapragną zarobić tak
jak „dyrektorzy" imprez w „Mia­
steczku" kilka dobrych rad: Jeśli,
drodzy moi, będziecie mieć Uzbiera-
ńych prżez żiffię większą gotówkę,
radzę wam założyć tamże, rzecz do­
tychczas niespotykaną, a mianowicie
lychczas niespotykaną, a mianowi­
cie: „WIEŻĘ SAMOBÓJCÓW". Wie­
ża powinna być wysokości, trzech
pięter a skok z niej winien sprowa­
dzać śmierć natychmiastową. —

Wstęp przynajmniej 500 zł! — Kto
chce bezboleśnie zejść z tego świata
— musi „bulić"! — Przed wejściem
na wieżę każdy będzie sobie mógł
przeczytać następujące słowa: „Oso.
bom w stanie nietrzeźwym wstęp na

wieżę wzbroniony — Za nieszczęśli­
we wypadki dyrekcja nie odpowia­
da!" — Czy wiecie, drodzy moli, ile
sobie od malkontentów i faszystów
dziennie zarobicie? — Ale teraz po­
wiedzmy że nie uzbieraliście więk­
szej gotóweczki, że operujecie tylko
drobną setuchną tysiączków, Zaraź
dam wam pomysł na mało kosztowną
jak chodzi o wkłady, imprezyjkę. O-
tóż będziecie występować jako: „pół-

mężczyzna — pół-kóbieta". Nic pro­
stszego, należy tylko, jeżli jesteś
mężczyzną, przez zimę dużo jeść i u-

tyć. Gdy już wiosna nadejdzie i
„Dnie" będą się zbliżały, należy za­
puścić sobie brodę i kręcone wąsi-
ska. W dzień otwarcia „Wesołego
Miasteczka", włożysz ha siebie dam­
ską suknię dekoltcrwaną a pod suk­
nią ściśniesz się w pasie gorsetem —

i już jest gotów „Pól-mężczyzna —

pół-kobieta". Gdy jesteś kobietą, też
zapuść sobie brodę i włóż mężow­
skie spodnie do koronkowej bluzecz­
ki — efekt ten sam! Najmniej jednak
wymaga wkładów założenie „Pano­
pticum", w którym występuje ,Gło­
wa która sama mówi" i „Człowiek
Niewidzialny". — Człowiekiem nie-1
widzialnym — będziesz ty sam, po­
nieważ się WCALE NIE POKAŻESZ
— czego nikt za kant nie będzie
mógł uznać, bo skoro „niewidzialny".
to wszystko w porządku a twoja żo­
na będzie „Głową która sama mówi",
wyjrzy przez otwór w ścianie i bę­
dzie bez przerwy kłapać! — Za owe

złote rady na których czytelnicy
„Echa" zarobią na przyszły rok gru­
be tysiące, należy mi się przynaj­
mniej, o drodzy moi, jakieś choćby
jedno... dobre słowo, — Kwiatami i
cukierkami nie zwykłam gardzić
również!

MAGDALENA SAMOZWANIEC

Rozpoznała towar

ale sprawca zniknął
KRAKÓW (BCj. Pomimo że kramy

Zostały przeniesione z tzw. „tandety"
na Grzegórzki, to jednak w dalszym'
ciągu różne elementy aspołeczne pro­
wadzą 6wą działalność, trudniąc się
kradzieżą, oraz paserstwem.

W ub. tygodniu nieznany sprawca!
dokonał włamańia do jednego z tych­
że kramów, gdzie wkradł materiały,
włókiennicze wartości ponad 250 tys.
złotych. Organa M. O. przeprowadzi­
ły natychmiastowe dochodzenia, w

wyniku których zdołano odebrać część
zrabowanych towarów.

W parę dni po kradzieży sprawca
zjawił 6ię na bazarze, gdzi-6 usiłował
sprzedać resztę Łupu. To go zgubiło.
Znajoma poszkodowanej rozpoznała
materiały jako własność swej sąsiad­
ki, którą natychmiast powiadomiła.
Sprawca widząc się zdemaskowanym,
porzucił cały łup i zniknął w tłumie.

Organa M. O. prowadzą energiczne
śledztwo w tej sprawie i obecnie znaj­
dują 6ię już na tropie złodzieja.

Odpowiedzi Redakcji
SŁUCHACZE WYDZIAŁU HUMANISTYCZ­

NEGO U. J. Dziękujemy aa pomysł do kod-

kursu, jednak ni a skorzystamy, gdyż zająłby
zbyt dużo miejsca a prasa ma ogromne ogra- .

nicienia papieru. Prosimy o dalszą współ­
pracę. i

Wysoki Sąbziel

Owoc zakazany
Mowa tu będzie o owocu zakaza­

nym nie według rozumienia biegłych
w Starym Testamencie teologów, a
— uczonych w Polskim Kodeksie
Prawnym prawników. Otóż zdaniem
tych ostatnich owocem (zakazanym

jest ten owoc, na który mamy chęt­
kę, a na przeszkodzie jej spełnienia
stoi nam absolutny brak obowiązu­
jącego środka płatniczego, czyli tzw.

„torsy" albo „mamony".
Wnioski jakie wysuwają stąd pra­

wnicy, na ogół pokrywają się z

wnioskami teologów, streszczając się
w takie}-wskazówce: „nie sięgaj po
owoc zakazany, albowiem zostaniesz
wtrącany w ciemności zewnętrzne,
gdzie będzie płacz i zgrzytanie zę­
bów" (to znaczy do piekła lub do
więzienia).

P. Józet G. włóczęga z amatorstwa,
uznał za stosowne zbagatelizować o-

wą wskazówkę w chwili, gdy oczy
jego padly na ponętną czerwień doj­
rzałych, Soczystych czereśni, pysz­
niących się w koszu jednej ze stra­
ganiarek na Placu Szczepańskim. Sil­
na, napływająca mu gwałtownie do

ust, przyśpieszyła i tak już pod­
świadomie powziętą decyzję: zdobyć
czym prędzej kosz, a raczej jego za­
wartość!

— Ładną pogodę dzisiaj mamy,
nieprawdaż prószę ja pani dobro­
dziejki? — palnął szarmancko p. Jó­
zef przysuwając się nieznacznie ku
obiektowi pożądania (tzn. ku czere­
śniom).

— A, niczego sobie, niczego — od-
rzekła spaśna straganiarka, nieco
zdziwiona niebywałą uprzejmością 1

dystynkcją obcego człowieka.
— Niebo jest błękitne co najmniej

jak oczy pani dobrodziejki — cią­
gnął tamten dalej — a promienie
słońca podobne są do uśmiechu pani
czerwonych jak dojrzałe czereśnie
(w tym miejscu dyskretnie się obli­
zał) — ust...

Wniebowzięte oczy . straganiarki
powędrowały niebawem ku błękitom,
szukając potwierdzenia słów urocze­
go (ach, kochanego, najmilszego!)
nieznajomego, i utkwiły tam na czas

dłuższy. Gdy wróciły z powrotem na

ziemię, zauważyły ze zgrozą nieobec­
ność nie tylko zachwycającego nie­
znajomego. lecz również i kosza cze­
reśni oraz węzełka z pieniędzmi.

— Łapać! Trzymać! Skrzywdzi!
mnie, zamordował, okradł, oszukał!—
przeleciał przez Plac krzyk nieszczę­
śliwej straganiarki, przyprawiając o

lekkie dzwonienie w uszach osoby
stojące dalej, zaś o gwałtowną pal­
pitację serca — osoby stojące bliżej.
Zerwało się również z dachu sąsie­
dniej kamienicy stadko przerażonych
gołębi, zaś cierpiący na głuchotę
wskutek starości koń, ruszył z ko­
pyta naprzód.

Pierwszy przyszedł do siebie mili­
cjant, który czujnym okiem wypa­
trzył pośród znieruchomiałego tłumu
uciekającego
kim pościgu dopadł go i przytrzy­
mał.

Na skutek wyroku Sądu Grodz­
kiego w Krakowie, pierwszymi owo­
cami. jakie p. Józet ujrzy po Wyjściu
z aresztu, będą przypuszczalnie póż-
ho-jesienne „złote renety".

JEL.

przestępcę i po krót-
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NA KSIĘŻYCU
(DALSZY CIĄG SENSACYJNYCH PRZYGÓD MIEIEG

Nisko leci ten samolot,
lecąc, krąży i kołuje.
Wszystko dojrzy zła królowa,
cały księżyc spenetruje!

Ha, cóż widzą moje oczy,
chyba wzrok mnie mój nie myli? —

o, tam! ktoś — ktoś, jakby Miki,
właśnie z wody się wychyla!

W rzeczy samej, był to Miki,
mokry i na pół przy życiu —

biedak, z trudem rozplątywał
ściętą mackę ośmiornicy.

niby jastrząb na swą zdobycz —

Szybko w dół samolot spada,
zła królowa plan swej zemsty
Już obmyśla 1 sposobi.

Tal
że

że

Kursy pływania
Wojewódzki Urząd. WF i PW or­

ganizuje od dnia 3 lipca br. kursy
pływania elementarne 'i doskonalące,
dla dzieci, młodzieży i dorosłych.

Zapewniona współpraca najlep­
szych specjalistów i instruktorów.
Kursy odbywać się będą na własnym
Stadionie Pływackim Wojew. Urzędu
WF i PW na Łobzowie.

Zgłoszenia i informacje: Sekcja WF

Wojew. Urząd Wychowania Fizycz­
nego i PW Kraków Zwierzyniecka 24
(tól. 564-13) codziennie od 10—14.

Wisła mistrzem Krakowa
w pływaniu

W dniu wczorajszym zakończyły się
na pływalni Stadionu Miejskiego
trzydniowe zawody pływackie o mi­
strzostwo okręgu krakowskiego.

W ogólnej punktacji pierwsze
miejsce i tytuł mistrzowski zdobyła
drużyna Wisły, uzyskując 1878 pkt.
przed Cracovią 1571, AZS-em 426 i
HKS-em 144 pkt.

Szczegółowe wyniki podamy w nu­
merze jutrzejszym.

Harcerskie mistrzostwa

lekkoatletyczne
W Bydgoszczy odbyły się dwudnio­

we zawody lekkoatletyczne harcerzy
o mistrzostwo Polski, w których

wzięło udział ponad 300 zawodników
i zawodniczek reprezentujących
wszystkie chorągwie harcerskie. Z

ciekawszych wyników na podkreśle­
nie zasługuje czas w sztafecie 4X100
■— 44,5 uzyskany przez HKS (Byd­
goszcz), a będący najlepszym wyni­
kiem po wojnie w Polsce.

W ogólnej punktacji w konkurencji
żeńskiej zwyciężył Kraków 116 pkt.
przed Gdańskiem i Pomorzem.

W konkurencji męskiej zwyciężyli
harcerze pomorscy 141 pkt przed
Gdańskiem j Bielskiem,

B&kserzy Warszawy
zdobywają

„Błękitną Wstęgę Bałtyku"
W Gdańsku odbył się ostatnio

dwudniowy turniej bokserski o „Błę­
kitną Wstęgę Bałtyku" z udziałem

reprezentacji Warszawy, Gdańska,
Łodzi i Śląska.

Walki stały na dobrym poziomie,
ostateczne zaś zwycięstwo w turnie­
ju przypadło Warszawie przed Gdań­
skiem, Łodzią i Śląskiem.

W czasie zawodów doszło do skan­
dalicznego incydentu, w którym zna­
ny bokser łódzki Wożniakiewicz, nie­
zadowolony z orzeczeń sędziego, któ­
rym był kpt. PZB ob. Derda, przerzu­
cił tego ostatniego przez ring na sto­
lik sędziowski.

Górnicy Szombierek nie zachwycili Kr

Ostatnio odbyły się w Krakowie zawody piłkarskie z cyklu rozgrywek o wejść’
dzy miejscowa Wisłą a RKS Szombierki. Drużyna gości zawiodła jednak i wywi
bramek w ilości 7-miu. A oto fragmenty z tych zawodów: na lewo Kohut w nr

w środku Gracz zdobywający główką 5-tą bramkę dla Wisły, po prawej

Posad poszukują
ZGUBIONO dowód osobisty
na nazwisko Wicyniak Sta­
nisława. 2292-N

BILANSISTA, księgowy, —

przyjmie xpracę na godziny.
Zgłoszenia: Echo Krakowa,
„Nr. 1717". 2279-15

Kupno
KAUCZUK kupimy. ,,OL-
STAR" Kraków, Łobzow­
ska 5, tel. 502-90, 2321

WYTWÓRNIA Win i Prze­
tworów Owocowych, Niko­
dem Wolski, Częstochowa,
Armii Ludowej 5 zakupi ka­
żdą ilość agrestu, porze­
czek, wiśni, jagód, malin o-

grodowych i leśnych. Prasę
do wycisku mosztu z o-

woców, każdą ilość bute­
lek, korki. Odbiór własny­
mi środkami lokomocji.

2565-W

Sprzedaż
OKAZJA! Sprzedaż 1 kupne
maszyD de pisania liczenia,
szycia. Filc Kazimierz, Kra­
ków Zacisze 8. — Telefon
543-98 2319-8

MOTOCYKL N S. U 200
cmJ 4-rc biegowy dc sprze­
dania 4 papierami Dietla 55
mli. * 1755-6

APARAT radiowy markt —

„Graetz' 4 lampowy 2 sta­
lowy super do sprzedania
Kraków ul. Dietla 55 m 3

2055-k

TAPCZAN dwuosobowy, no­
woczesny, sprzedam. Kra­
ków, Kanonicza 16/8 w po­
dwórcu. 2355-k

RADIO ,,Blaupunkt", 6-lam-

powe, magiczne oko, sprze­
dam. Chodki- ,a 10/9.

2559-k

Lokale

LOKAL sklepowy z urządzę,
niem, magazynem j telefonem
dc odstąpienia przy kupnie
urządzenia Wiadomość: telef
575-75,

Ząusy - kradzieże

UNIEWAŻNIAM zgubione,
kartę repatriacyj , zaświad­
czenie z PUR-u zaświad­
czenie zamieszkiwania, z fo­
tografią. Buksbaum Ewa.

2562-k

ZGUBIONO kartę rejestra­
cyjną wydaną prze2 R K U.
Jarosław Tłok Andrzej.

ZGUBIONO dowód osobisty
na nazwisko Pomykała Fran­
ciszek. 2349-N

ZGUBIONO dowód osobisty
kartę rejestracyjną wydaną
przez RKU Jarosław. Jarem-
kiewicz Jan. 2278-N

ZGUBIONO kartę rejestra­
cyjną wydaną przez RKU
Jarosław Łopucb Jan.

UNIEWAŻNIAM zgubione
dowody osobiste, kartę roz­
poznawczą, legi tym. Zwią­
zkową, zaświadczenie woj­
skowe i inne, na nazwisko
Gaworek ROBERT Jan ur.

25. IV. 1910, Biała-Bielsko,
zamieszkały Kraków-Brono-
wice, ul. Górna 12. Zwrot
za wynagrodzeniem.

2320-6

UNIEWAŻNIAM skradzione
świadectwo ukończenia ma­
łej matury w VIII Państw.
Gimin. i Liceum A. Witko­
wskiego w Krakowie, na na­
zwisko Nowicki Aleksan­
der. 2566-k

Różne
WAKACYJNY przyspieszony
kurs tańców początkujących
rozpoczynam. — Wieczysty,
Kościuszki 73. 2317-K

KAWIARNIA-BAR na BŁO­
NIACH, w pięknym ogro­
dzie. Codziennie przygrywa
Ostoj a-Pałamasz ze swoim
misf zowskim zespołem jaz­
zowym. Końcowy przystanek
tramwaju 4. Ceny przystę­
pne.

ODWOŁUJĘ powiedzenie z

25. VI. 1947 w Wesołym
Miasteczku, skierowane . na

obvw. Nowaka Jana, obe­
cnego por. Kaczmarka Hen­
ryka, jakoby za okupacji,
goniąc mnie z pistoletem, —

miał zabronić mówić po
polsku Powyższe wypowie­
działem pod wpływem alko­
holu, odwołuję, przeprasza­
jąc. Tomaszewski Włady­
sław. 2561-k

SPECJALISTA politurnik, od­
nawiam meble, w dowód so­
lidności — wykonuję bez­
płatną próbę. Plac Zgody 7,
m. 10. 2567-k

CAŁA POLSKA używa pastę
do obuwia „ELEGANT", bo
jest dobra i tania. Żądać
wszędzie! 2560-k

UWA6A

PRENUMERATORZY!

PRENUMERATA WYGASA!

Prosimy o punktualne wpłacanie
należności za prenumeratę z góry,
w przeciwnym bowiem razie zmuszeni

będziemy wstrzymać dalszg wysyłkę
„ECHA KRAKOWA"

Ogłaszajcie się w „Echu"

PRYW. KOEDUK. GIMNAZJUM HANDLOWE IM. STASZICA
W KRAKOWIE, ULICA PODWALE L. 7

WPISY
przed południem 2325-Por.

a) do szkól handlowych,
b) na kursy Admlnistrac.-Handlowe

dla młodzieży i dorosłych

CYRK NR. 1
WESOŁE MIASTECZKO — PARK DRA J0RDANA

Dojazd tramwajem Nr. 4

Codziennie 1 przedstawienie o godz. 19.30. W niedziele
i święta 2 przedstawienia, o godz. 16.30 I 19.30.

18 ATRAKCJI 18 ATRAKCJI

Cyrk gra bez względu na pogodę. Oach nieprzemakalny.
UWAGA! Na jeden bilet dwie osoby. UWAGA!

SĄD GRO)
Sygn.

pot
1) Bene

dera i Fe
we Lwów
szkali we

wdniu'
Niemców

Gdy wi
nieśli śm

postępów;
wezwanie,
dz clono :

terminu i
tecznie o

2353-k

SĄD GRO

Sygn.

WYTWÓRNIA
Galanterii Metalowej

Jerzy WESELY
1 Ska

Spółka z ogr. odpow.
Kraków,

ulica Mostowa 4.
Telefon 552-35.

__ ___________

2349-3

C.hircmantka
trafnie powie
z kart, ręki.
KRAKÓW,

Długa 45. m. 4a.
2224-8

REKLAMA DŹWIGNIA HANDLU'

TAPCZANY p
GABINETY °

JADALNIE e

SYPIALNIE a

Ju ian PYKA
Kraków. Starowiślna 35

Podhalańska Spóldz. Owocarska

„TTNIB AR ES"
Telefon Nr 5

ZAKŁADY PRZEMYSŁOWE W TYMBARKU

Oddziały Sprzedaży i Składy
KATOWICE, PAWŁA 3 - Tel. 304 23
KRAKÓW, MIKOŁAJSKA6. Tel.57E-08
Wszelkiego rodzaju przetwory owocowe

i jagodowe. Pierwszorzędnej jakości:
MARMOLADY; dżemy, powidła. — SOKI:
malinowy, ożynowy. borówkowy, cytry­
nowy. — WINA ÓWOCOWE: Pasteryzo­
wane, Porto, Malaga, Cassino, Vin rouge,
Win blanc, Malmazia. — MIODY DO PICIA:

Złota lipa. — OWOCE DESEROWE.
HURT! DETAL!

2345-3

„PRZEŁOM"
Spółdzielnia Przetwórczo-Handiowa
w Krollowie, Rynek Głów: ' 34 — Tel. 555-31 ś

poleca z własnej wytwórni: Sj

miody pitne, wina i soki owocowa I
oraz towary kolonialne, delikatesy I
trurki i artykuły gospodarcze I

Ogłaszajcie się
w „Echu"

ELEKTROWNIA MIEJSKA W KRAKOWIE

ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na wykonanie spawanej konstrukcji żelaznej
wolnostojącego dachu magazynowego o powierz­
chni około 1000 m2 wspartego na słupach żelaz­
nych, wraz z wykonaniem potrzebnych o-bliczeń

statystycznych i rysunków warsztatowych, oraz

zamontowaniem konstrukcji na miejscu budowy
w Krakowie.

Podkładka ofertowa, rysunek i opis techniczny
do odebrania w biurze zakupów Elektrowni Miej­
skiej, ul. Dajwór 27.

Oferty w zalakowanych kopertach należy skła­
dać w Sekretariacie Elektrowni do dnia 7. VII
1947 r. godz. 10-ta, w którym to czasie nastąpi
komisyjne otwarcie ofert.

Do oferty należy dołączyć dowód na złożenie
wadium w wysokości 2’/o oferowanej sumy.
Kraków dnia 26. VI. 1947 r.

ELEKTROWNIA MIEJSKA
W KRAKOWIE

2344-3

poi

Leon C

Alojzego
cznia 19
Lwowie.

Gdy wi

zarządza
| kowie, u

nie zgon
go miesi
ścioz;
wadzeniu
2350-k

PRZETAF

Dyrekcja Okręg
sza do składania

kolei nc

Charsznica, Jęc
i Werbkowice n?

1) Przeładunku*

handlowych'
toru wąski>

2) Przeładunk

służbowych
ru wąskieg

3) Wyładunku
nów toru

Oferta może b,
ładunków na ws;
na jednej z tych
ofertowej, umiesz
ul. Wyszyńskiego

Termin rozpocz
dżina 11 w gmac
Nr. 13 w Wydzić

Bliższe informai
w Wydziale Kok

Bernardyńskiej i:

cjach i w Zarżą
Karczmiskach i

Dyrekcja 0. F
oraz unieważnił
wiednich ofert.

2558-Pap.
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